
Oplata pocztowa uiszczona ryczałtelIL 

Nr. 76. Warszawa, Wtorek 31 marca 1936 roku. Rok XIX. 

MONITOR POLSKI 
DZIENNIK URZĘDOWY RZECZYPOSPOLITEJ POLSKIEJ. 

. . , 
WYCHODZI CODZIENNIE Z WY JĄ TKIEM NIEDZIEL J SWIĄ T .. 

; ,-
Redakcja, Adminisb-acj" i Ekspedyc;,,: ul. Miodo~a NI", 22. Telefon Redakcji 11-44-05. Telefon Administracji 11-80-13'. Telefon Ekspedycji t1~80-t9ł 
Ogł~szenia: .ul. Królewska 5. Kasa czynna od godz. 8 i pół do l po pld., w soboty do g. 12 w płd. Konto czekowe wP. K. O. - 730. 

Oddziały "Monitora Polskiego": , . ' . 
ąYDGOstcz, Gdaliska 22, teL 15-74; GDAŃSK,Neu.arten ~7. tel. 240-79; GDYNIA, Swiętojańska, Dom P. A.M .• tel. 17-20; G.RU.DZIĄDZ, .Mickiewicza 26, tel. 304.;_ KA~OWICE. 
3 Maja. 23; tel .. 565 i 1(»91; . KRAKOW,' Ryn'ek Główny 6. t81.105-00 i 120-27; . LWOW. Akademicka. 11, I p., tel. 200-20; 200-45; LODt, Piotrkowska 125, tel. 101-111 115-24. tU CK. 
Pilsudskie.o 14, tel. 222; POZNAŃ, Pocztowa 11, tel. 28-57 i 28-58; TORUŃ, Szeroka 41, tel.~; WILNO, Mickiewicza 15 m. 5, tel. 6.74 i 1785. 

rRESC DZIAlUURZĘDOWEGO: 

Z a r z ~ d z e n i a . W ł a d z N a c z e l ny c h: 

POL 151. Obwieszczenie Ministra Skarbu 
E dnia 25 marca 1936 r. o wartości jednego gr ..... 
C&Jltegozłota. . . . . 

POL 152 • . Ok61nik T. 49MUlisterstwa Skarbq 
z cIo. 16 marca 1936 r. L •. D. IV. 4505/2/36 w spra­
wie wyjainiea cło taryłycelDej. przywozoweJ-(d0-
tyczy słolowuila pen. 767 i 768). . 

DZIAŁ URZĘDOWY. 
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. Zarządzenia Władz Naczelnych.. 
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z dnia 2S marca ~ 9~ r. 

o wartości jeclaego grama czystego złota. 

Na podstawie art. . 36 rozporządzenia Prezy­
denta Rzeczypospolitej z dnia : 1.2 czerWca 1934 r. 
o wierzytelnościach w walutach zagranicznych 
{Dz. U. R. P. Nr. 59, poz. 5(9) oraz rozporządze .. 
nia Ministra Skarbu z dnia 3 sierpnia 1934 r. w 
sprawie obliczania i ogłaszania wartości złota 
(Dz. U. R. P. Nr. 72, poz. 694) - u~talam na mie­
s1:ąC kwiecień 1936 .c. wartość jednego grama czy­
$tego złota na pięć złotych 92,44 grosza. 

Minister Skarbu: 
. (-l E. Kwiatkowski. 
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. OKóLNIK T. ~ MINISTERSTWA sKAaBU. 

z dnia 16. marca 1936 r. 

L. D. IV. 4505/2/36 

w .. awie wyjaśniei do taryfy cemej przywozowej. 
. (cIotyczy no.owania poz. 767 i 768) 

Do 

wszystkich Dyrekcyj C,l, U~zędów Cel­
nych Hnspektoratu Cel w Gdańskil •. 

Na po<lstawie art. 13 ust. 4 prawa celnego 
(Dz. U. R. P. Nr. 84, poz. 610 z 1933 r.) Minister­
stwo Skarbu wyjaśnia, co na6twuje: 

1) Story, wymienione w poz. 767 tar. celnej, są 
to zasłony,~r~ODe z cienkich drewienek (prę­
cików), połą~zonych ze sobą nićmi, ~znurkiem 
i t. p. w ten sposób, że tworzą one płaszczyznę, 
dającą się zwijać w rolkę lub na wałek. Story mogą 
być również pokryte pospolitemi materj'ała:mi, o 
ile te materjały nie stanowią o istotnej wartości 
towaru. . 

2) Z~luzje, .~ienione w poz. 768 tar. celnej, 
są rodzaJem oklenruc, złożonych z deszczułek (li­
stewek) drewnianych. Deszczułki te połączone są 
ze .s?,bą ~chomo, ~skutek czego przy zapuszczo­
ne) zaluzJ1 poszczegolne deszczułki mogą przyjmo­
wać względem siebie różne nachylenie, a temsa­

.~em może być do weWtn~trz pomieszczenia dowol­
nie wpuszczana większa lub mniejsza ilość świa­
tła. Zaluzje te, zależnie od konstrukcji, mogą być 

przy podnoszeniu do góry składarte Lub nawijane 
na wałek, bądź też o·twierane wraz z ramami, jak 

· zwykłe okiennice. . 
Sprzeczne z niniejszem wyjaśnienia tracą moc 

obowia.z;ującą· . 
Dyrektor Departamentu: 

(-) St. Fr. Królikowski. 

DZIAŁ NIEURzĘDOWY. 
-000-

Z Ministerstwa Opielą Społecznej. 
P. Minister Opieki Społecznęj przyznał w bie­

żącym miesi~cu radzie szkolnej m. st. Warszawy 
· 55 tys. zł na wzmożenie akcji dożywiania dzieci 
oraz komitetowi obywatelskiemu pomocy społecz­
nej 40 tys. zł na dożywianie dzieci, nieobjętych 
akcją rady szkolnej. 

• • • 
W dn. 30 b. m. odbyło się w Min. Opieki Społ. 

posiedzenie gospodarcze Nadzwyczajnej KOMisji 
Rozjemczej, dla zlikwidowania zatargu w przemy­
ąle budowlę:n~ w .. WarszaJVie. W .posiedzeniu 

. wzięli udział: ~łó\vnV inspt;łd&r 'Pracy p. dyr . . 
· .. M ·· .. V'1 ....... _ . '. .. .. , . P .t..I!~ . .... l'\o.boL·~ . ,,~~.' no: O·~"''''' 7":, ... -czon, · 9nez ·~,: "· 'l"'~T,a· .. :Vp.~1U 
Społ. na przewodniczącego Komisji, 'naczelnik wy­
działu p. T.Szanior; jako przedstawiciel .Ministra 
Spraw Wewn. i sędzia Sądu Apelacyjnego p. A. Ol­
bromski, jako przedstawiciel Ministra Sprawiedli-
· wości.W wyniku obrad postanowiono rozpisać 
rozprawę plenarną na poniedziałek, dn. 6 kwiet­
nia r. b., o godz. 10 rano. Jednocześnie ustalono 
skład ławqików z ramienia stron. 

Wizyta Wilhelma M untersa . w \\T arszawie. 
. . Wczoraj rano ,przybył do Warszawy sekretarz 
generalny łotewskiego M. S. Z. p. Wilhelm Mun­
ters w tow-arzystwie p. A. Kampe, szefa biura pra­
sowego. 'Wraz z p. min. Muntersem przytbył poseł 
polski w RYdze p .. Charwatoraz przedstawiciel 
polskiego Min. S. Zagr; p. B. Kościałkowski, który 
powitał p. min. Muntersa na granicy. . 

Na dworcu witali gościa łotewskiego: Wice~ 
min. Spraw Zagr. Szemhek, poseł łotewski Min:. 
WaHers w otoczeniu człOnków: poselstwa, poseł 
estoński Min. Markus w otoczeniu członków po­
selstwa, szef protokułu dyplomatycznego Romer, 
dyrektor w Mm. Spraw Zagr. ' Kobylański, prezes 
tow. polsko-łotewskiego sen. Beczkowicz, . prezes 
porozuąUooia prasowego polsko-łoteWlSkiego red. 
M. Obar'ski, przedstawiciele prasy. .' . 

Po IPOwitaniu p. min. MUll!ters odjechał w to­
warzystwie P. Wicemin. Szembeka do zarezerwo­
wanych apartamentóW. 

• • 
Sekreltarz generalny łotewskiego M. S. Z. 

min. Munters w godzinach przedpołudniowych 
wpisał , się do księgi audjencjonalnej na · zamku 
oraz złożył wizyty: P. Premjerowi M. Zyndram­
Kościałkowskiemu, P. Min. Spraw Zagr. J. Becko­
wi oraz Wiceministrowi Spraw Zagrano Szembe:' 
kowi. 
. . O godz. 13-ej,p. min. Mwnters złożył wieniec 
na grobie nieznanego żołnierza. Obecni byH w 
czasie uroczystości: poseł ł,otewski w Warszatwie 
min. Walters z człolllkami posdstwa, dyrektor 
protokółu dyplomatycznego Min. Spraw Zagr. Ro­
mer, dyrektor Dep. M. S. Z. Kobylański, dowódca 
O. K. Warszawa gen. Trojanowski oraz komen­
dant garnizonu płk. Machowicz. W czasie uroczy­
stości jako asysta wojskowa przed gmachem szła­
bu głównego ustawiła się kom.panja chorągwiana 
36 p. p. 1. ak. z orkiestrą. W chwili składania 
wieńca orkiestra odegrała hymny łotewski i pol-
ski. . 

O godz. 13.3() generalny sekretarz łotewskie­
go M. S. Z. min. Munters był podejmowany śnia­
daniem przez P. Wiceministra Spraw Zagranicz­
nych Szembeka. 

, O godz. 17-tej p. min .. Munters wraz z towa­
rzyszącemiillu osobami był tlodejmowany czarną 
kawą w klubie urzędników polskie; służby zagra­
nicznej przez prezydjum Tow. 'Polsko - tołew-
skiego. . . . .. 
· W przyjęciu wzięli udział: poseł 'łotewski min. 
Walters z członkami · Poselstwa, Wyżsi urzędnicy 
M. S. Z. z dyr. deparl. Kobylańskim i nacz~ S~a· 
rzewskim, członkowie Tow. Polsko - Łotewskie­
go z sen. Beczkowictemj przedstawiciele śWiata 
naukowego stolicy, .pra~y polskiej, przedstawicie­
le Akademi:eJdego Zwiążku Zbliżenia Międzynaro-
dowego "Liga" oraz kolonjałotewska. · . . ' , . . . . . 

· Wczoraj wieczorem P. Ministęr Spraw Zag,.... 
Józef Beck z małżonką Wydali obiad .na cześć genę­
ralnego sekretarza ' łotewsldego M. S. Z. ministra 
Wilhelnia Muntersa. W obiedzie ' wzięli m. in. 
udział: poseł łotewski w WarSzJlwle . Wałter~ 
z małżoriką, attache wojskowy Łotwy płk. KlUge 
z małżonką, sżef biura prasowego p. Kumpe, Mi­
nister Przemysłu i Handlu gen. Górecki, · Pierwszy 
Wiceminister Spr. Wojsk. gen:. Głuc.howski z mał­
żonką, Wiceminister $praw Zagr. Szembek z mał­
żonką; w.-mar~ałek Schae-tzel,senat9ro~ię: Ro­
stworowski i Becżkowicz, poseł polski ~ Rydze 
Charwat, wicedyrektor depo Kobylański, dyrektor 
gabinetu Ministra p. Michał Łubieński . z małżonką, 
naczelnik Starzewski z małżon~ i sekretarz OSÓ- · 
~t miBiJłt.. F . ~ ' . 
· .' YpOdcZa~ ~Ótiad:·'P~' Mi~i'~t~~ 'J. 8eci( '\~~ygł~~i{ 
następuj~e ~rze~óvrienie: 

"Panie ministrze. 
Ze szczególnem zadowoleniem widzę wśród 

nas p .. ministra Wilhelma Mtmtersa, którego przy-
jaro do Polski witam bardzo serdecznie. . 

. NaródłoteWlSki budził w Polsce zawsze uczu­
cia żywej s~ątji dzięki swemu przywiązaniu do 
wolności, niezłomnej wierności dla wielowieko­
wych tradycyj przodk6w i sile swego poczucia na­
rodowego. Ze swej strony . Polska nie była nigdy 
obojętna na losy tego sąsi~dniego narodu, który 
pragnęła zaWlSze widzieć . wolnym i niepodległym. 
Polska cieszyła się, widząc, iż naród łotewski kro­
e.zy ku pomyślnej przyszłości, prowadzony przez 
wybitnego ' męża stanu; którego pan, panie .mini­
strze, ma zaszczyt . i słuszny tytuł . być jednym 
~ na;b1iiJszycb współpracownikó,w. " . . 
, Polskę łączlł ' z Łotwą więzy podwójnego , s,,­
siedztwa. . Krajena!ize posiadają .•. nietylko jedną 
wspólną · granicę, lecz również złączone są morzem 
Bałtyckjem; jedynem, do którego,mają dostęp. Fa.kt 
ten stwarza między .Polską i Łotwą. wspólne inte­
resy. i ' nadaje ich wza.jemnejwspółpracy szczególne 
znaczenie dla ' utrzymania . pokoju i równowagi po­
litycznej · w tej części naszego kontynentu. 

. Jest · więc rzecz~ naturaln" że ' odbudowańa 
Polska i Łotw~, która odzyskała wolność i niepod­
ległość, zgóry powołane były do współpracy ze 
sob~ w dziedzinie poHtyki zagrani.cznej . 

Obok tycJJ, więzów geograficznych, łączących 
oba nasze kraje, należy koniecmie ,podkreślić, iż 
pewne idee polityczne zbliżają ,nas ku sobie coraz 
.bard,ziej. Tak więc. Polska w swej polityce zagra­
nic.zonej pozostaje wierna zasadzie, według której 
poprawa atmosfery zaufania międzynarodowego, 
nieZ1będnego dla stabilizacji politycznej Europy, 

.może nastcwić jedynie tylko wtedy, gdy wszystkie 
państwa nabiorą silnego przekonania, iż żadne 
istotne zagadnienie, beZ/pośrednio interesujące da­
ny kraj, nie może być decydowane bez jego zgody 
i jego udziału. Wydaie mi się, iż to stanowisko 
Polski zaczyna być uznawane i oceniane. 

Współpraca polityczna nie wyczerpuje jednak 
wszystkich możliwości zbliżenia łotewsko-polskie­
go. Z żywe m zadowoleniem stwierdzam coraz 
częstsze przejawy zbliżenia między kołami umy~ 
słowemi i arlystycznemi obu naszych . krajów. 
Otwarta niedawno w WatlSzawie wystawa sztuki 
łotewskiej .jest tego jednym z najbardziej szczęśli­
wych dowodów. 

,Wznoszę kielich na cześć J. E. Pan" Prezy­
denta Republiki Łotewskiej, na cześć ' nefa rz,~ 
du łotewskiego p. Karlisa Ulmanisa oraz za zdro­
wie naszego wybitnego gościa" J 


